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Z W ołynia 14 kwietnia.

Niedość było dla Moskali zaciągać w regestra 
swoje zmuszając do prawosławia żyjących pod tv m 
rządem okropnym. Zabierają się teraz do zapisy
wania umarłych. ■ .

Po zabraniu tylu już kościołów katolickich, pa
rafialne cmentarze zostały nienaruszone i tam grze
bano zmarłych katolików byłych parafij przyłączo-
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zgromadzenie tak postępować miało jak Izba pa
nów, rezolucye byłyby tylko czczemi frazesami, a 
z tego rodzaju Izbą możnaby rządzić tylko w tym 
razie, gdyby parlamentarne jej niekonsekwencye 
nie szły w parze z samodzielnością, ale zależały od 
wskazówek danych z ławy ministrów, stosownie do 
okoliczności. Naturalną jest rzeczą, że o ile żywioł 
zachowawczy ulega, o tyle silniejszemi czują się 
liberały, a nowym tego dowodem agitacye paityi 
postępowej, która podług Rhein. Ztg  dąży do po
rozumienia się z narodowo-liberałami, chcąc utwo
rzyć wspólny komitet centralny, któryby usuwał 
w nadreńskich protestanckich obwodach konserwa
tywnych posłów, a zastępował ich liberalnymi.

Dzisiejsza Germania ogłasza list papiezki do 
Arcybiskupa Ledóchowskiego, uznający jego za
sługi około kościoła i potwierdzający postępowanie 
w obronie języka polskiego, jako wykładowego w 
nauce religii w klasach niższych szkół. Dziennik 
ten opuszcza jednak niektóre wyrazy tego pisma, 
nie chcąc zapewne dać powodu do nowego procesu 
po ukończeniu zajść z prokuratoryą , spowodowa
nych ogłoszeniem alokucyi Ojca św. Przyjemną 
dla nas wiadomość zawiera także korespondeneya 
tej gazety z Frankfurtu n. M., podług której cała 
tamtejsza prasa, z wyjątkiem ofieyalnej, staje w 
obronie postępowania arcybiskupa Ledóchowskiego. 
R ząd, mówi o n a , może być zadowolonym z tego, 
jeżeli niemiecki wykład w gimnazyach poznańskich 
będzie się zaczynał od sekundy, a  większość gazet 
frankfurtskich pyta, jakiem prawem można nauczać 
religii w języku , którego uczniowie nie rozumieją 
i postępować w sposób tak nieodpowiedni wszelkim 
zasadom pedagogicznym? Do krytyki tej dodaje 
jeszcze Frankfurter Journal następującą uwagę: 
Przypuściwszy żeby w ostatniej wojnie była Fran- 
cya zwyciężyła i zagarnęła kilka naszych prowincyj 
a Ollivier wydał ukaz, aby uczono tam we wszyst
kich klasach religii po francusku, czyżby ludność 
niemiecka zgodziła się na to? Taki sam przypa
dek zachodzi w Poznaniu; nauka religii powinna 
więc być udzielaną w języku uczniów.

Nie mało rozruchu między prasą tutejszą spo
wodowała wiadomość o udzieleniu dymisyi Lau- 
thowi, burmistrzowi Strasburga, a rozporządzenie 
to, jak  podarek wielkanocny, przesłanem zostało 
w dzień świąt z Berlina do Alzacyi. Powodem 
dymisyi miało być przychylne dla Francyi usposo
bienie burmistrza, chociaż właśnie dla tego gmina 
Strasburga urząd ten mu powierzyła, a rząd pru
ski potwierdził go. Odwołanie teraźniejsze może 
więc* uderzać tern bardziej, iż p. Lauth nigdy się 
nie krył ze swą sympatyą dla Francyi; ale rząd 
potwierdzając go w urzędzie burmistrza, spodziewał 
się widocznie zmiany zapatrywań z przywdzianiem 
pruskiego munduru, co jednak nie nastąpiło. Opo
wiadają, że gdy mu dawano poznać, aby się podał 
do dymisyi, miał powiedzieć, iż dobrowolnie tego 
nie uczyni i tylko zmuszony rozporządzeniem Ce
sarza, z miejsca ustąpi.

naftę i rzezie, Włosi coraz bardziej niepewni i 
i wątpiący w trwałość swoich tutaj rządów. W tych 
dniach odbywa się tutaj narada i zjazd wielkich 
kierowników rewolucyjnych; czy już dane będzie 
hasło blizkiego wybuchu? Chi lo sa, wszystko to 
razem zawisło i wiąże się z Hiszpanią i z Francyą. 
Bliższa dyagnoza tego stanu na później, choć być 
bardzo może, że wypadki nagle zaskoczą.

Jedna ważua wiadomość co do spraw naszych. 
Kardynał Antonelli wysłał do Popiela, samozwań
czego administratora dyecezyi chełmskiej, zapyta
nie, na mocy czego sprawuje rządy w dyecezyi? 
Zapytanie to, które poszło poufną drogą, nie skło
niło intruza do odpowiedzi, lecz przeciwnie złożył 
on tylko dokument otrzymany z Rzymu rządowi. 
Najwymowniejszy to dowód, że w Watykanie pa
nuje najzupełniejsza świadomość celów rządu ro
syjskiego , tak co do unii chełmskiej, jak co do 
języka rosyjskiego na Litwie. Wszystkie Carowej 
i W. ks. Włodzimierza kokieterye na nic się nie 
przydadzą. Dzienniki rzymskie niedość informo
wane z góry, unoszą się niekiedy optimizmem, a 
jeszcze bardziej ulegają ignorancyi. Co jest pe- 
wnem, że rząd rosyjski przekonawszy się, że 
wszystkie zachody dyplomatów okazały się bez- 
skutecznemi, chce użyć teraz wpływów dworskich, 
a nawet zachowanie się Carowej w Sorrento, jej 
nabożeństwa i hojne datki na cele miłosierdzia 
chrześciańskiego, program podróży Cara, który ma 
tu przyjechać i zatrzymać się pod nieobecność 
króla — wszystko to obliczone na opinię kato
licką, a może spowodowane potrzebą innej polityki 
we Włoszech, od tej jaką obrał ks. Bismarck. To 
pewna, że wszystkie te zachody nie złudzą Waty
kanu. Ojciec śty przyjął w łóżku W. księcia Wło
dzimierza, tak jak jutro ma przyjąć księcia Luit- 
polda Bawarskiego, ale rzekł, zgadzając się na 
żądaną audyencyę: Muszę mu mówić o dyecezyi 
chełmskiej. Oczywiście treści rozmowy nikt nie zna.

R z y m  13 kwietnia.

Słowo co do wieści niepokojących o zdrowiu 
Ojca Sgo. Jeśli książę Bismark miewa często cho
roby dyplomatyczne, to stojący na przeciwnej koń
czynie świata moralnego i świata politycznego 
Pius IX ma zdrowie, jakżeżby to powiedzieć? — 
nieomylne. Zdrowie to, które utrzymuje się wśród 
tylu udręczeń, na przekór wszystkim, wrogom ko
ścioła i papiestwa, zapowiadającym zawsze bliski 
zgon Papieża, to zdrowie czerstwej i pogodnej sta
rości, które świeci w pośród pomroki wypadków 
nie uległo zmianie, jakikolwiek niepokój mogącej 
usprawiedliwiać. Słabość chwilowa, dziś już ustę
pująca, jest tylko peryodycznie na wiosnę pona
wiającym się od lat kilku paroxyzmem tak zwa
nego włoskiego lumbago, które gnieździ się w krzy
żach, sprawia cierpienia, a ma powinowactwo z 
reumatycznemi i podsgrycznemi paroxyzmami. Pius 
IX, jak zwykle ci, którzy używają dobrego zdro
wia, nie umie się szanować. Utrzymują, że się 
przeziębił, bo tu mamy zimny i deszczowy kwie
cień; marzec tegoroczny w Krakowie był cieplej
szy niż kwiecień rzymski. Wiosenne paroxyzmy 
lumbago trwają zwykle trzy tygodnie i właśnie po
łowa tego terminu minęła, a Ojciec Sty ma się 
znacznie lepiej, dziś w Wielką Niedzielę odprawił 
mszę św., mówiąc żartobliwie do swego otoczenia: 
„gdyby Papież nie obchodził świąt, cóżby powie 
dział proboszcz “.

Ponure jednak są święta rzymskie, mimo ogro
mnego natłoku cudzoziemców, których ściągnęła 
tutaj tradycya uroczystości kościelnych. Wielkanoc 
w Rzymie bez uczestnictwa Ojca sgo. b .z błogo
sławieństwa urbi et orbi, z powszechnem przeczu
ciem, co więcej pewnością nieunikniony! h a bliz- 
kich katastrof, ma coś ponurego, powiedzielibyśmy 
niemal przerażającego. Pewność blizkich katastrof 
wspólną jest stronnictwu włoskiemu i ludności 
rzymskiej. Jedni i drudzy przewidują wybuch ko
munistyczny, Rzymianie przeczuwają w atmosferze

H r f t b ó w  18 kwietnia. Gazeta Lwowska po
daje w liście z Wiednia szczegóły o deputacyi oby
wateli , którzy ofiarowali arcyks. Gizeli obraz 
Brandta „Odsiecz Wiednia11. List ten zaś wymie
nia mylnie p. Eliasiewicza zamiast p. Zieleniew
skiego, jako członków deputacyi Rady miejskiej 
krakowskiej. Deputacyę obywateli ziemskich skła
dali pp. ks. Leon Sapieha, hr. Alfred Potocki, hr. 
Edward Stadnicki, hr. Włodzimierz Borkowski, bar. 
August Romaszkan, Mikołaj Wolański, hr. Henryk 
Lączyński, Józef Prus Jabłonowski i hr. Wilhelm 
Siemieński.

Na posłuchaniu u N. Pana przemówił Namiest 
nik hr. G o ł u c h  o w s k i  temi słowy:

„Najjaśniejszy Panie 1
Wysoki akt zaślubiD, któro serce W. Ces. Mci 

przejmuje najgłębszą radością, nadarza mieszkań
com Galicyi pożądaną sposobność, radosnemi obja
wami dać dowód tej prawdzie, że w kraju naszym 
poczucie dynastyczne ugruntowało się głęboko.
I jakżeż mogłoby być inaczej, skoro od wstąpienia 
aa tron W. Ces Mci kraj koronny Galicyi doznał 
szczególnie łaskawej opieki, jak nigdy przedtem w 
podobnym stopniu. To też wyświadczane przez W. 
Ces. Mość najmłodszym swym poddanym dobro
dziejstwa, które noszą na sobie cechę i znamiona 
trwałości, tak wysokiego a doniosłego są znacze
nia, że je i synowie synów naszych w głębokiej a 
wdzięcznej chować będą pamięci. Pozwól N. Panie, 
abyśmy w imieniu naszych współobywateli złożyli 
u stóp Twego tronu z powodu zaślubin Najdostoj
niejszej Arcyksiężniczki Gizeli nasze źyczeuia, peł 
ne czci i hołdu, i zarazem dali wyraz rozpowsze
chnionemu w całym naszym kraju uczuciu, zano
sząc do W. Ces. Mci najuniżeńszą prośbę, ab jśN  
Panie raczył uszczęśliwić Galicyę najwyższemi swe- 
mi odwiedzinami, zwłaszcza, że nietylko pojedyn
cze warstwy społeczeństwa, jak  to tendencyjnie, 
i powiedziałbym, z złą wolą, podnoszonem było 
publicznie przez wpływowe niegdyś a przeżyte dziś 
osobistości, ale przeciwnie cała ludność bez róż
nicy stanu, oddaną jest swemu wspaniałemu i ła 
skawemu Monarsze z miłością i wiernością11.

N. Pan odrzekł, że przekonany o przywiązaniu 
i wierności całej ludności Galicyi bez różnicy, ró
wną miłością cały kraj ogarnia, i że bardzo pra
gnie odwiedzić tę prowincyę, co też wykona, skoro 
mu to tylko będzie możliwem. Po ogólnem prze
mówieniu polecił N. Pan przedstawić sobie poje
dynczych członków deputacyi, którzy oprócz p. Na
miestnika i br. Alfr. Potockiego, wystąpili w prze
pysznych, bogatych strojach narodowych, i nader 
łaskawie rozmawiać raczył z każdym z osobna.

N. Pani raczyła zapewnić także deputacyę o swej 
dla kraju życzliwości i o swej chęci zwiedzenia 
Galicyi, mówiąc, iż byłaby szczęśliwą, gdyby po 
znała Galicyę.

Najdostojniejszej Arcyksiężniczce złożyła deputa- 
cya tekę, wykończoną z artystycznym smakiem, 
z niebieskiego aksamitu z pięknemi ozdobami z sre
bra, w której zawierały się adres i fotografia ofia

rowanego jej obrazu. Adres podany w niemieckim 
polskim języku, opiewa jak następuje:

Wasza Cesarska Wysokości!
„Pełen najserdeczniejszego udziału dla losów naj

dostojniejszej miłościwie nam panującej rodziny, 
powitał kraj nasz cały z radosnem wzruszeniem 
uszczęśliwiającą wieść o zbliżających się zaślubi
nach W. C. Wysokości. Przejęci wiernością i przy
wiązaniem, zbliżamy się do W. C. Wysokości, da
jąc wyraz czuciom, które powszechność kraju na
szego ożywiają. Racz W. Ces. Wysokość przyjąć 
w upominku dzieło naszego rodaka, przypomina
jące świetną przeszłości chwilę, świadczącą wymo
wnie o ojców naszych gotowości do wzięcia udzia- 
u w wzniosłych czynach, dokonanych przez W. C. 

Wści najdostojniejszych przodków w walce za Bo
ga i wiarę. Oby ten obraz przypomniał Ci, Najdo
stojniejsza Pani, miejsce, gdzie kolebka Twa stała, 
i oby zarazem zwracał Twoją pamięć ku naszemu 
crajowi, w którym tętnią serca pełne przywiązania 

i poświęcenia dla N. Twych Rodziców i całego naj- 
dostojniejsego monarszego domu. Błogosławieństwo 
Boże niechaj prowadzi Waszą C. Wys. po nowych 
czczęśliwych drogach żywota, na które W. Ces. 
Wys. wstępuje u boku swego najdostojniejszego 
małżonka. Niechaj Bóg zachowuje, chroni i błogo
sławi W. Ces. Wśc.

Wiedeń, dnia 15 kwietnia 1873“.
Adres podpisali pp. Tadeusz W i ś n i e w s k i ,  Hen

ryk lir. L ą c z y ń s k i ,  August br. R o m a s z k a n ,  
Józef J a b ł o n o w s k i ,  Zdzisław hr. T y s z k i e 
wi cz ,  Włodzimierz lir. B o r k o w s k i ,  ks. Leon 
S a p i e h a ,  Karol hr. Mi e r, Włodzimierz lir. R u s  
s o c k i ,  Konstanty T c h ó r z n i c k i ,  Agenor hr. Go 
ł u c h o w s k i ,  Kornel K r z e c z u n o w i c z ,  Mikołaj 
W o l a ń s k i ,  Wilhelm hr. S i e m i e ń s k i ,  Kazimierz 
hr. S t a r z y ń s k i ,  Konstanty bar. B r u n i c k i ,  Ka
zimierz hr. B a d  oni ,  ks. Kalikst P o n i ń s k i ,  Wło
dzimierz hr. D z i e d u s z y c k i ,  Józef Prus. J ab  ło 
no w s k i, Kazimierz hr. L a n c k o r o ń s k i ,  Ludwik 
S k r z y ń s k i ,  Alfred hr. P o t o c k i ,  Edward hr. 
S t a d n i c k i .

Obraz Brandta pozostanie na wystawie powsze 
ehnej aż do jej zamknięcia a następnie przesłany 
będzie N. Arcyksiężniczce do Monachium. Inne de- 
putacye doznały u Najj. Państwa również łaska
wego przyjęcia.

Miasto Wiedeń zaprosiło członków deputacyi na 
bal, który odbędzie się 17 b. m. na uczczenie za 
ślubin Arcyksiężniczki.

Wyciąg z protokółu posiedzenia krakowskiej R ady  
szkolnej okręgu zamiejskiego z d. 8go kwietnia b. r

Przyjęto do wiadomości rozporządzenie ministra 
oświecenia w sprawie wyznaczenia kosztów podró
ży dla zamiejscowych członków Rady.

Rada postanawia zawiadomić wszystkie Rady 
szkolne miejscowe, że krakowska dyrekeya Towa
rzystwa wzajemnych ubezpieczeń od ognia zniżyła 
opłaty asekuracyjne od domów szkolnych i zachę
cić gminy utrzymujące szkoły do zabezpieczania
budynków szkolnych.

Zawiadamiając nauczycieli o zakazie trudnienia 
się pisarstwem gminnem, uchwala Rada pouczyć 
ich, że tylko za zezwoleniem Rady czynności te wy
jątkowo pełnić mogą.

Rada wyraża uznanie i podziękę następującym 
osobom za troskliwość o rozwój szkół: Ks. Andrze
jowi B r a ń c e ,  przewodniczącemu w Radzie szkol, 
miejscowej w Dobczycach, burmistrzowi w Dob
czycach za troskliwość o liczne uczęszczanie mło
dzieży na naukę niedzielną, ks. Janowi K a l c z y ń 
s k i e m u ,  przewodniczącemu w Radzie szkolnej 
miejskiej w Biskupicach; Dr R y c h l i c k i e m u ,  
przewodniczącemu w Radzie szkol, miejsc, w Ja- 
worzniu, ks.Ignacemu O r z e c h o w s k i e m u ,  prze
wodniczącemu w Radzie szkolnej miejsc, w Rybny.

W skutek wizytacyi szkół przez inspektora okr. 
wyraża Rada uznanie nauczycielom: F. B a d a ń -  
c z y k o w i  w Brodłacb, W. B a t  o r s k i e m u  w Ry
bny, J. K o l c z y ń s k i e m u  w Dziekanowicach, M. 
R u d n i c k i e m u  w Biskupicach, ks. katechecie 
P l e s z y ń s k i e m u ^ w  Rybny, Romanowi Z i e l i ń  
s k i  emu ,  kierownikowi szkoły w Wieliczce.

W myśl odezwy komitetu krakowskiej komisyi 
wystawowej postanawia Rada proponować trzech 
nauczycieli jako zasługujących na wysłanie kosztem 
komisyi do Wiednia, celem zwiedzenia wystawy 
powszechnej.

Rada postanawia wykazać reprezentacyi m. Wie
liczki potrzebę uregulowania opłat szkolnych, re
prezentacyi zaś m. Dobczyc konieczność obmyśle
nia stosowniejszego pomieszczenia szkoły, niemniej 
ustanowienia stałej płacy dla nauczycielki robót 
ręcznych kobiecych, wyrażając życzenie, aby wszy
stkie dziewczęta z tej nauki korzystać mogły.

Gminom Brodła i Mirów wyraża Rada uznanie 
za postawienie odpowiedniego celowi budynku szkol
nego w Brodłach, na co gminy te me szczędziły 
ani grosza, ani trudu, stawiając mmejszem gminy 
te za wzór do naśladowania innym gminom, szcze
gólniej wiejskim.

Zastrzegając sobie powzięcie dalszych uchwał, 
postanawia Rada wydać polecenie co do restaura- 
cyi budynku szkolnego w Niegowici i zachęcić do
tyczącą Radę szkolną miejscową do czuwania nad 
rozwojem tej zaniedbanej szkoły.

Rada Uznaje konieczność ustanowienia przy 
szkole w Dziekanowicach pomocnika nauczyciel
skiego.

Powziąwszy do wiadomości rezultat przeprowa
dzonej pertraktacyi, w sprawie założenia szkoły 
4-klasowej w Jaworzniu, uchwala Rada zażądać 
zmiany jednego Z warunków w akcie erekcyjnym, 
założyć się mającej szkoły w Przegini duchownej.

Uznając potrzebę rozdzielenia zakresu przy  due - 
.onego Radzie szkolnej miejscowej w Jaworzniu, 
lostanawia Rada utworzyć odrębną Radę szkolną 

miejscową w Szczakowy. _ • _
Rada przydziela gminę Koło Tynieckie jako za 

kresową, do związku szkolnego w Tyńcu, gminy 
Kopauka, Korabniki, Rzozów i Samborek do gmi
ny szkolnej Skawina, wkładając na nie obowiązek 
utrzymania trzeciego nauczyciela.

Udzielając jednemu z nauczycieli naganę za za
niedbanie powierzonej mu szkoły, drugiemu zas za 
samowolne przedłużenie urlopu, zagraża Rada tym 
nauczycielom użyciem dalszych środków dyscypli
narnych w razie, gdyby się nie poprawili.

Rada przyjmuje z zadowoleniem jednomyślny 
wybór X. Stanisława O s i e c k i e g o ,  na przewo
dniczącego w Radzie szkolnej miejscowej w Trze
bini, i mianuje go nadzorcą miejscowym szkół w 
Płokach, Psaiacb, Sierszy i Trzebini.

Z powodu, że gmina Liszki żadnego odrębnego 
ludynku szkolnego nie ma, czyni Rada potrzebne 
zarządzenia celem przyspieszenia tyle potrzebnej 
budowy jego, wydaje polecenie względem regular
nego i licznego uczęszczania młodzieży o am j 
szej szkoły i zarządza wreszcie co potrzeba dla 
przysporzenia szkole potrzebnych przyborow.

Rada postanawia poruszyć sprawę założenia 
3iekarach odrębnej szkoły.

Przyjmując sprawozdanie o szkole w Gc 
wiadomości, postanawia Rada wpłynąć na j
sze i regularniejsze uczęszczanie młodzieży do s z k o -  

y i na naukę niedzielną, oznacza kwo ę, . 1
pokrycie drobnych potrzeb szkolnych gminy' 
sowe uiszczać mają, postanawia przyspieszyć P § 
postawienia odpowiedniego celowi budynku szkol
nego, niemniej zawezwać ie]/  '
czenia stosownego mieszkania dla - y . ' w .

Z powodu, że gmina Siepraw w powiecie Wie
lickim, od dawna budowę szkoły zwleka, uchwała 
Rada wezwać szkolną konkurencyę do przedłożenia 
planu i kosztorysu budynku szkolnego, w przeci
wnym bowiem razie plan i kosztorys na koszt gmi
ny sporządzony i budowa w drodze licytacyi wy
konaną zostanie. . .

Gdy wiele gmin wiejskich jest błędnego przeko
nania, że w porze letniej nie należy dzieci dwa 
razy ńa dzień do szkoły posyłać, wydaje Rada sto
sowny okólnik, zawierający pouczenie na podsta
wie zasadniczej ustawy szkolnej. ^

Rada postanawia przeprowadzić partraktacye ce 
lem założenia szkoły w Dębiu i wzywa jednocze
śnie dzierżawcę gruntu szkolnego tamże, do uisz
czenia czynszu dzierżawnego na rok bieżący.

Przychylając się do życzenia gminy Bodzów, 
postanawia Rada przydzielić poblizkie dwie gminy 
Kostrze i Pyehowice do tej gminy szkolnej; gminy 
Kobierzyn i Sidzinę przydziela Rada do Skotnik.

Wyciąg z protokołów posiedzeń Wydziału krajo 
wego za czas od 1 do 31 stycznia 1873.

(Dalszy ciąg).
W odpowiedzi na żądanie c. k. krajowej dyrek 

cyi skarbowej, ażeby odnośnie do reskryptu mini
sterstwa skarbu z r. 1870 uwalniającego w ogóle 
straż skarbową w czynnościach służbowych od o- 
płaty myta na drogach eraryalnycb, pomieniona 
straż wolną była także od opłaty myta na dro
gach krajowych, oświadczył Wydział krajowy, iż 
uwolnienia objęte dawniejszemi rozporządzeniami 
wydanemi przed oddaniem dróg krajowych w za
rząd Wydziału krajowego bywają zachowywane, co 
się zaś tyczy rozporządzeń rządowych później wy
danych, Wydział krajowy nie uważa takowych za 
obowiązujące także co do dróg krajowych, których 
zarząd wykonywanym bywa na mocy uchwał w 
sejmu.

Na zapytanie wydziału powiatowego kolbuszow 
skiego jak postępować Dależy z przełożonymi gmin 
którzy na wezwanie do kancelaryi wydziału powia
towego stawić się nie chcą — oświadczył Wydział 
krajowy, iż w podobnych razach może wydział po
wiatowy zastosować § 102 ustawy gminnej i na 
naczelnika zaniedbującego obowiązek stawienia się 
nałożyć grzywnę aż do 20 zł. w. a.

Wydział krajowy wystosował okólnik do wydzia 
łów powiatowych, ażeby przedstawiły Wydziałowi 
krajowemu obraz czynności swoich w roku ubie 
głym 1872 uzupełniając to doniesienie wedle mo 
żności datami z poprzednich lat zaczerpniętemi

W przyszłości zaś przesyłały odpisy peryodycz- 
,ych sprawozdań pełnym radom przez się przed

stawianych.
Celem nabycia poglądu na rozwój iustytucyi kas 

pożyczkowych i zebrania odnośnych dat statysty
cznych wezwał Wydział krajowy wydziały powia
towe, ażeby polepiły zwierzchnościom tych gmin, 
w których znajdują się kasy pożyczkowe, podać 
żądane daty przez wypełnienie rubryk udzielonego 
im formularza.

W sprawie krakowskiego zakładu podrzutków 
uchwalił Wydział krajowy:

I. Postanawia się w zasadzie, ażeby regularnie 
każdego roku przeprowadzono rewizyę podrzut
ków zakładu krakowskiego, a to za pośrednictwem 
władz autonomicznych przy współudziale uproszo
nych plebanów.

II. Po przeprowadzeniu każdej rewizyi rocznej 
należy za dobre pielęgnowanie dzieci tudzież za 
posyłanie ich do szkoły i na katechizm, za sta
ranne pielęgnowanie podrzutków ułomnych, wyzna
czać dla żywicielek recumeracyę.

Wydział krajowy uwiadomił krajową Radę szkol
ną, że z kwot przeznaczonych przez Wydział k ra 
jowy w latach 1870, 1871 i 1872 do dyspozycyi 
tejże Ridy na, cele szkolne pozostaje w depozycie 
Wydziału krajowego 3170 zł. i że kwota ta  mu
siałaby być do końca marca r. b. zamkniętą, gdy
by jej krajowa Rada szkolna do tego czasu na 
rzeczone cele nie zużytkowała. Oświadczono przy- 
tem, że kwota 3600 zł. przeznaczona uchwałami 
Wydziału krajowego z Igo kwietnia 1870 i 9go 
utego 1872 do dyspozycyi krajowej Rady szkol

nej na wysyłanie nauczycieli do zagranicznych se- 
miuaryów, cofnięta zostaje tak ze względu na oko- 
iczność, że dotąd w tej sprawie nic nie zarządzo

no, jakoteż z uwagi, że przeznaczoną pierwotnie 
na ten cel kwotę użyto na stypendya dla uczniów 
seminaryów nauczycielskich.

Z powodu zbyt niskiego oprocentowania zahipo- 
ekowanych drobnych kapitałów stypendyjnych, ja 

koteż zalegania procentów postanowił Wydział kra
jowy kapitały te wypowiedzieć.

W sprawie fundacyi śp. Pelagii Russanowskiej dla 
inwalidów polskich uchwalił Wydział krajowy prze
słać egzekutorowi testamentu Piotrowi hr. Moszyń
skiemu projekt aktu fundacyjnego i wezwać równo
cześnie c. k. prezydyum sądu krajowego w Krako 
wie do jak najrychlejszego rozrachowania masy 
spadkowej.

Wydział krajowy nadał Ludwikowi Gąsiorowi 
uczniowi V. klasy gimnazyalnej w Tarnowie sty- 
lendyum z fundacyi śp. Floryana Janowskiego wy
noszące rocznie 5 i zł. w. a.

W zamian za przysłane przez Wydział krajowy 
czeski dzieło pod tytułem: „Archiw Czesky,14 u- 
chwalono przesłać temuż Wydziałowi I, II i III 
tom dokumentów z archiwum Bernardyńskiego.

(D alszy ciąg nastąpi).

M  ie d e ń  17 kwietnia. Dzienniki wiedeńskie 
donoszą, że wczoraj odbyła się pod przewodnic
twem Cesarza rada ministrów, na której obecnymi 
oyli ministrowie: hr. Andrassy, bar. Kuhn, bar. 
Holzgethan, Szlavy, Szende, książę Auersperg 
i pułkownik Host. Przedmiotem obrad był budżet 
ministerstwa wspólnego, a w szczególności, jakie 
rząd zająć ma stanowisko wobec wykreśleń poczy
nionych w tymże budżecie przez delegacyę węgier
ską. Dla tego też ustanowiono podobno na wczo
rajszej Radzie ministrów głównie te pozycye bud
żetu, których rząd bezwarunkowo bronić będzie. 
Udział prezesów obu gabinetów i ministrów obro
ny krajowej w wczorajszej radzie ministrów miał 
na celu określenie stosunku budżetu ministerstwa 
wojny do budżetu obu obron krajowych, w skutek 
czego zbadano szczegółowo koszta ośmnastu no
wych szwadronów Honwedów, które właśnie są po
wodem oszczędności, jaką okazuje delegacya wę
gierska. Zdaje się jednak z tego co piszą nietylko 
wiedeńskie, ale i węgierskie dzienniki, że ta osta
tnia nie będzie bardzo uporczywie obstawać przy 
wykreśleniach, a to tern więcej, że pragnie jak 
najrychlej skończyć posiedzenia, aby mogła wziąć 
udział w obradach sejmu węgierskiego nad budże
tem krajowym na r. 1874.

Dzisiaj delegacya węgierska odbywa posiedzenie 
pełne, i jak słychać, zamierza je odbywać bez 
przerwy codziennie dopóki nic załatwi wszystkich 
sprawozdań swoich wydziałów. Spodziewają się, że 
do 22 b. m. prace swe pokończy. Na porządku 
dzienuym dzisiejszego posiedzenia budżet m inister
stwa wojny.

— Izba wyższa w Radzie państwa odbyła także 
dzisiaj po świętach, a z porządku trzydzieste czwar
te posiedzenie, które prezes Izby książę Karol 
Auersperg zagaił wspomnieniem zmarłego arcybi
skupa Hackmanna, poczem przystąpiono do zała
twienia licznych spraw zamieszczonych na porząd
ku dziennym, który podaliśmy onegdaj. Wszystkie 
przedłożenia odnoszące się do sądownictwa przyję
te zostały w brzmieniu przez Izbę deputowanych

powyżej, tworzyć w razie potrzeby pospolite ru 
szenie, dające się łatwo obrócić w półki liniowe 
regularne. Na zamku honory robili królowi pier
wsi urzędnicy, to jest P io tr Małachowski woje
woda krakowski i Eliasz Wodzicki starosta k ra
kowski. Nawzajem król przyjął od nich obiady 
tak  w Krakowie jak  w Kościelnikach, i podzię
kował im za to  orderami. Całe dwa tygodnie u- 
biegły prawie na prezentacyach i audyencyach 
dawanych różnym deputacyom ; na zwiedzaniu 
kościołów akademii, zakładów, toż na assamblach, 
fetach i kantatach, wyprawianych przez X. Wa
cława Sierakowskiego kan. katedr. Byłem na tej 
operze kompozycyi szanownego kanonika. O mu
zyce i śpiewie nie umiem mc powiedzieć, ale z tre 
ści, która przytoczę, można wyobrazić sobie, jak 
poteżnie nudnem było to biblijne widowisko Otoz
i treść: Betsabe, m atka Salomona, w dniach s ta 
rości Dawida, pragnie wynieść ^
na tron ojcowski, dlatego mezwazają •- P
żenie Nathana proroka, na przysięgę .  ̂ >
nakoniec na obietnice boskie, zatapia sic \ 
ich smutkach tem mocniej. A lubo od sameg 
Salomona była o chęciach Dawida uwiadomioną, 
wiary nie dała. Szemranie ludu o Adoniasza spi
skach, najwięcej pomnażało jej nieufność i bo- 
jaźń. Ale za rozkazem Nathana przełamaw szy nie 
śmiałość, prosiła Dawida za Salomonem; wsparła 
proroka ostrożną mową, usłyszawszy o nieodwło- 
cznym namaszczenia go wyroku, nieco pocieszoną 
była. Atoli tra f  nieprzewidziany uspokoić się jej 
niepozwalał, aż dopiero gdy syna w koronie oba- 
czyła, pojąć się znowu od radości nie mogła.

Argumentum, które tu  wypisałem, daje miarę 
ckliwej kompozycyi, pozbawionej nawet okoliczno

ściowych aluzyj, bo cóż naprzykład mogą zna
czyć takie w iersze:

Żyj i panuj na całą rozległą nam ziemię
Wierne Bogu Dawida ulubione plemię,

Izraela perło w koronie.

Gdyby nie etykieta dworska, ziewanie ogólne 
byłoby najwymowniejszą krytyką tej poetyczno- 
muzycznej kompozycyi.

W tydzień od przyjazdu króla Jegomości w nie
dzielę, kongregacya kupiecka dawała wielki bal 
w Sukiennicach, które uiluminowane^ zewnątrz i 
wewnątrz, wspaniały tworzyły widok. Ściany ubra
no w świeże gałęzie świerczyny, pozawieszano o- 
gromne źwierciadła, żyrandole, a u sklepienia 
trzydzieści sześć drewnianych kotwic mających 
po dwadzieścia cztery świec jarzących, co per
spektywę tej ogromnej sali zdawało się przedłu
żać w nieskończoność. Boczne sklepy przyozdo
biono również i oświecono, zamieniając je  na bu
fety, gdzie każdy dostawał na zawołanie wina, 
cukrów, orżady i limonady. W środku urządzono 
lożę dla króla, który przybył dość późno z pry
masem ; przeszedł się do koła sali, z miejskiemi 
paniami rozmawiał, i po północy oddalił się. Osób 
wszystkich było z półtora tysiąca.

Nazajutrz po balu, siedząc u siebie zajęty p i
saniem listów, odbieram wizytę stryja mego E lia
sza, starosty krakowskiego, który mi na wstępie 
powiada: „Ubieraj się panie Stanisławie, poje- 
dziesz ze mną do króla. “ „Wypełnię rozkaz stry
ja  dobrodzieja, odrzekłem, lecz już -byłem pre
zentowany N. Panu.11 „Nie o prezentacyę tu  
idzie — mówił mój stryj — tylko o tę piekielną

sprawę z żydami. Król wiedząc że ją  forsujesz, 
chce się z tobą rozmówić.11 „Rozumiem i domy
ślam się.11 Czego się domyślasz ? Że i tam  już 
trafili, odrzekłem, na co pan starosta zamilknął, 
a ja  ubrawszy się w mgnieniu oka, pojechałem 
z nim na zamek.

Ponieważ ciekawa ta  sprawa żydów olkuskich 
potrzebuje wyjaśnienia, zatem opowiem ją  wprzód 
niż rozmowę z królem opiszę. _ _ v

Ojciec mój, starosta grybowski, jak  go zwykle 
tytułowano, chociaż starostwo to niebyło czczym 
tytułem , miał pod Olkuszem tak  jak  wiele innych 
możnych rodzin, góry bogate w srebro i ołow od 
mieszczan ponabywane, lecz te  przez Szwedów 
Karola XII zatopione zostały w skutek wpuszczo
nych w szyby strumieni wodnych. Owoż właści
ciele tych gruntów nie mogąc wydobywać kruszcu 
z głębi ziem i, przetapiali dawne żużle, i otrzy
mywali jaki tak i procent. Ojciec moj miewał 
rocznie od 17 do 23 grzywien feinsilbru. Ołow 
zaś i glejta pokrywały wydatek na zbieranie i 
topienie tych żużli, co się zwykle robiło, najętym 
robotnikiem. Manipulacya przetapiania i oczy
szczania kruszcu była nader niedokładna, ponie
waż tylko żydzi lub chrześcijanie niemający wy
obrażenia o górnictwie, zatrudniali się tem w 
ciągu lata. Na zimę wszystkie narzędzia górni
cze, jak : miechy, łopaty, młoty, zapasy węgla, 
składane były pod szopę, oddaną pod dozor stróża 
utrzymywanego przez mego ojca. Stróż ten miał 
dziesięcioletnią córkę, która tegoż samego roku 
1787 stała się ofiarą głośnego od Aviekow żydow
skiego zabobonu. Było to w wielki czwartek, a 
właśnie w tym roku wielkanoc nasza przypa
dała w ten dzień co ruska i żydowska. Ja 

kiś żyd morejne spotkał był ową dziewczynkę na 
rynku a v  Olkuszu, (lał jej na rękę 10 groszy, żeby 
zaniosła list do żyda mieszkającego w Bolesławiu. 
Dziewczynka podjęła się , lecz wprzód wstąpiła 
do kościoła, gdzie zmówiwszy pacierz, okrę
ciła sobie koło szyi różaniec, i puściła się 
drogą przez las idącą. Już była w poloAvie lasu, 
kiedy z za drzewa wyszedł młody żydek i drogę 
jej zastąpił, a niemówfąc ani słowa, porwał za włosy 
i zawlókł o kilkadziesiąt kroków w krzaki, gdzie oba
liwszy na ziemię, dobył nóż i gardło jej podrzynał. 
Pokazało się jednak w jakiem  był pomięszaniu, za
pewne niewprawny jeszcze w podobne operacye, 
kiedy piłując |koszernym nożem po gardle , nie- 
postrzegł różańcowych paciorek, będących je 
dyną obroną nieszczęśliwej, która wydaAvala prze
raźliwe jęki. Na jej szczęście jadący przez las 
furman z Bolesławia usłyszał te  krzyki, i za- 
ciąwszy konie na ratunek pospieszał. Trzask bi
cza i turkot wozu spłoszył mordercę, który w po
mięszaniu odbiegł cynowego naczynia do zbiera
nia krwi, noża i krymki swojej, zgubionej a v  sza
motaniu się z dziewczyną. Nieboga tylko już 
charczała, kiedy ów furman przybiegł do niej 
a dawszy prędki ratunek, zabrał ze sobą, niemniej 
o a v o  naczynie, nóż i krymkę, i wszystko przyby- 
Avszy do Olkusza oddał magistratoAvi. Pierwszą 
czynnością miejskiego urzędu było wezwać chi
rurga, i nakazać o całym wypadku milczenie; ja 
koż dla odkrycia sprawy zbrodn i, zasadzili się 
mieszczanie na drodze do BolesłaAvia, w zamiarze 
przytrzymania każdego żyda, któryby bez krymki 
wchodził do miasta, domyślając się, że zbrodniarz 
poAvroci w nocy. Ów tedy żydek, kraAvczyk, wpadł 
im w ręce; poszlaka była wyraźna, bo krymki nie

miał na głoAvie. Przyprowadzony do magistrat 
i natychmiast Avziety do protokółu, wyznał, że z 
24 dukaty zgodzonym został do tej zbrodni o 
olkuskiego kahału; że cynoAve bożniczne naczyn 
dał mu szkolnik, a od rzeźnika miał nóż kosze: 
ny. Zbrodniarz zamknięty av Avięzieniu pod ri 
tuszem, nazajutrz znowu staAviony, wyznał to Si 
mo. W skutek tego połapano owych żydów prz< 
niego wskazanych , lecz c i , Avszystkiego się w 
paili. Magistrat dobrze sprawę zacząwszy, chyli 
a v  dalszym toku, że powołanych żydów niepoz 
mykał osobno, lecz razem z głównym winowajc 
z czego wynikła ta okoliczność, iż całe olkusk 
żydostwo przez trzy dni i trzy noce oblegało wi 
zienie, a wyjąc i płacząc porozumieAvalo sie przi 
rraty z więźniami, czemu magistrat nie przeszk 
dzał. I eiswadoAvali oni temu krawczykowi, że p 
wołanie starszych kahału nie zmniejszy jego win 
a i c  zgubi; on bowiem pochwycony prawie i 

goiącym uczynku, nie ujdzie kary. Jedni zw 
czajem żydowskim sypali nań przekleństwa, dr 
dzy grozili mękami na tamtym świecie, powiad 
jąc ze Abraham odepchnie go od siebie, a Izai 
i m m  patryarchowie przeklną g o , i upomną t 
u Jencmy 0 najsroższą dla zdrajcy karę. In 
niby litując się nad nim nalegali, aby prosił 
inną mkwizycyę, na której odwoła pierwsze z 
znanie, jakoby przez strach na nim Avymuszor 
Zabiegi skutkowały, gdyż na następnych inkwiz 
cyach, Avypari się pierwszych zeznań.

(D alszy ciąg nastąpi.) 

— ..................- wf r n...... - , '



CZAS z Soboty 19 Kwietnia 1873,

Gospodarstwo, przemysł i handel,hchwalonem, z wyjątkiem ustawy o pensyonowaniu 
8§dziów, nad którą zgodnie z wnioskiem wydziału 
przeszła Izba do porządku dziennego.

—  W dniach 24 i 25 odbędą się rozprawy publi- 
c2ne przed ‘trybunałem państwa w Wiedniu. W 
Pierwszy dzień w sprawie o mniemane naruszenie 
Praw politycznych oraz w sprawie odszkodowania 
co do dodatków aktywalnych i podwyższenia pła
cy jednego urzędnika; w drugim dniu w sprawie 
Wynagrodzenia szkód wojennych.

PRZEGLĄD POLITYCZNY,

N a d  cm la iic,

( N a d e s ł a n e ) .

Wszystkim chorym -przywraca silę i zdrowie bez 
lekarstw i kosztów Bevalesdere du B a r ty  z Londynu.

Żadna choroba nie może sio oprzeć delikatnej Rwalaciert 
du B a m i, która usuwa bez leków i kosztow wszystkie cier-

* REDAKTOR ODPOW IEDZIALNY I W YDAW CA,

A n to n i M ło lm k o w sk i.

Luidory (niemieckie) . 
Suwereny angielskie . 
Imperyaly rosyjskie .
Srebro .....................
Srebro, kupony . . 
Talary związkowe . . 
Pruskie bilety kasowe

Kolei cesarz. Elżbiety 5%  za 
(sr. prusk. 100 złr.) 

Emissya z r. 1862 
„ państwowa St. 500 fr.

Emissya z r. 1867 
_ południowa St 500 fr.

Bony 1870-1874 6%
„ półn. c. Ferd. lOOzłr.m k.

100 zlr.w.a.
” ” w srbr. 5%

zachodnia czeska za 100 
złr. srbr. 1 00  złr. w. a. 

połudn. półn. mem. 5°/0 
za 100 złr. w. a. . 

5 »/„ w srebrze . .
gal.Kar.Ludw.300z.w.a. 

* w srebr. 5%  za 100 .
Emissya II ....................
Lwowsko-Czerniow. po 

300 złr. (w sr.5°/ozal00) 
Emissya z r. 1867 
Siedmiogr. 200zlr.w. a. 

„ ks. Rudolfa 300 złr w. a.
w srebr. 5°/0 za 100 zł. 

„ północna czeska po 300
zlr. (sr. 5°/0 za 100) 

Towarz. żeglugi par. na Dun.
za 100 zlr. m. k. 

Austr. Lloyd 100 zlr. m. k. 
Towarz. pragskie przem. żel. 

po 300 złr......................

Kolei rządowej fr. a. • • |f 
„ zachód, c. Elżbiety .
„ Pardubickiej . . . .
„ Południowej . , . .
„ Galicyjskiej . . . . !
„ Czerniowieckiej . . . j

„ Albrechta . . . .
„ węg. póln.-wschod. . j  

„ ks. Rudolfa 200 zł. sr. y 
„ Alfóldsko-Fiumańskiej | 
„ Kośzyćko-Bogumił. . I 
„ Siedmiogrodzkiej
„ Cisańskiej . . • • !
„ wschodnio-węgierskiej 
„ austryack. półn.-zach.
„ Franciszka Józefa . 

Banku anglo-austryaekiego 
„ anglo-węgierskiego .
„ austryackiego ogólnego 

Zakładu Kredytowego węg. 
Banku franko-austryackiego 

„ franko-węgierskie go .
„ galicyjskiego dla handlu 

i przem. w Krakowie 
„ krajowego galicyjskiego 

we Lwowie . . .
„ wiedeńskiego dla obro

tu płodów . . . •
„ galicyjsk. hipotecznego 
„ austryack. związków.
„ dla obrotu ogólnego . 

Towarzystwa wyrobu cegieł 
maszyn, we Lwowie.

„ rektyfikacyi spirytusu 
; w Czerniowcach . .
Akcye tureckie 400 frank.

Obligi pierwszeństwa. 
Kolei Naddniestrzańskiej . _ 

„ Koszycko-Bogumińskiej

5°/ w§gierska pożyczka kol. 
(po 300 frank.) 120 złr.
L isty  zastawne.

5%  Banku naród, losy . .
4 „ galicyjskie.....................
5 * » * * *. V *
6 „ gal. zakl. kred. włoso.
5 „ węgierskie losy . . .
5 „ zakl. kredyt, austr.
5 „ zakładu kredyt, austr.

spłacał, w 33 latach .
5 „ Domin, państ. 120 złr.

Pożyczki loteryjne.
Losy pożycz, z roku 1839 .

. ;  - 1*5 4 .
,  I860 .

' /6 losów pożyczki austryac.
państw, r. 1860 . . .

Losy pożyczki z r. 1864 
„ prem. pożyczki weg.
„ Comorente . . •
„ Kredytowe . . . .
,, żeglugi parowej na

D u n a ju .....................
„ księcia Salm . . .

„ Palfy . . .
„ „ Klary . . .
„ hr. St. Genois . . .
„ miasta Budy . • •
„ księcia Windischgraetz 
„ hr. Waldstein . . .
„ hr. Keglevieh . . ,
„ R u d o l f a .....................
Akcye banku i przem. 

Banku naród, austryac. . .
Zakładu kredytowego . . 
Żeglugi parów, na Dunaju 
Kolei północ. Ferdynanda .

Lwów 16 kwietnia.

Dukat holenderski . . .
„ cesarski . . . .

Półimperyał rosyjski . . ,
Rubel srebrny rosyjski . .

„ papierowy . . . .
.Talar p r u s k i .....................
Listy zast. Tow. kr. gal. 5%

„ „ Banku hipoteczn.
Obligi indemn. bez kuponow 
Akcye kolei galic. K. L. b. k.

Iwowsko-czermo. 
” banku hipoteczn. gal.

W arszaw a 16 kwietnia. 

Listy zastawne 1 ser. rub.
9» ** - » »

kupon „
» ty nowe ttWaluty.

Cesarskie korony . . . 
„ dukat na wagę . 
„ „ obrączkowy

Złoto al marco . ■ ■
Napoleondory . . • •
F r y d e r y k i .....................

Wiedeń 15 kwietnia.
5°/0 zjednocz, dług pańs. bank.
5°/0 „ srebr.

„ Oblig. indemniz. niż. Austr.
„ „ „ czeskie
„ „ - „ węgierskie

„ galicyjskie 
„ „ „ bukowińskie
,, ,  ,  siedmiogr.

» likwidacyjne „
kupon „

Kolej warszawsko - wiedeńska 
bydgoska 

„ „ terespolska
_ ,  łódzka

(

iII
i



CZAS z Soboty 19 Kwietnia 1873.

KsiegarniaWydaw. Dziel tanich i poayt. Ostrzeżenie!!!
ma zaszczyt zawiadomić Szanowną Publi-1 _ Ponieważ nie podpisuję ani nie pod- 
czność, jako pan Walery Tomaszewicz do- pisywałam żadnych weksli, zatem za ta 

kowe płacić n ie  b ę d ę  i za fałszywe 
uważam. (769-1-2)

Antonina Grzybczykowa
w Krakowie przy ul. Siennej L. 465.

tyeliczasowy buchlialter tej księgarni sa 
mowolnie z niej się usunął, a tern sa
mem do żadnych dalszych interesów nie 
jest upoważniony. _ (763)

Kierownictwo księgarni objął p. Woj
ciech Gancarczyk.

Kraków dnia 15 Kwietnia 1873 r.

Urzędnik
z Galicji do Wiednia przeniesiony, ojciec 
rodziny, niedaleko pałacu wystawy mie
szkający, p o d n a j m o w a ć  b ę d z i e  
o d  1 M a j a  d o  o s t a t n i e g o  L i -
p e a  r .  b . jeden pokój z oddzielnym | 
wchodem umeblowany i dwoma łóżkami z 
pościelą zaopatrzony. Gotów jest zarazem ] 
ułatwiać współrodakom najęcie na czas | 
wystawy mieszkań u swych znajomych.

Osobom mnie znanym, lub przez znanej 
poleconym wskażę adres.

Kraków 12 Kwietnia 1873.
(639) D r. Strzelecki.

MYDŁO KROLEW. THRIDACE
VIOLET,

Fabrykant perfum uprzyw. w Paryżu.
Jedyne jakie jest zalecane przez znakomitych le
karzy, jaka hygieniczne, odświeżające i nadające 

połysk ciału.
W ym agać należy m arki fabrycznej:

LA H E IN E  D ES A BEILLES. 
Składy we wszystkich miastach całej 

kuli ziemskiej.
W Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego. 

(1825-11-12)

K ąpiele
W SWOSZOWICACH YEi.

słynne ze swoich wód siarczanych
otwarte będą

w dniu 1 Czerwca r. b.
Tamże jest do wypuszczenia Ilestauracya pod bardzo 

korzystnemi warunkami. (682-2-6) |

jestto  MACZKA RYŻOWA sjpccyałum 
przygotowana z Bizmutem,  ̂

dlatego to d z i a ł a  szczęśliwie na skórę,

aiedostrzeiona przystaje do ciała
nadaje cerze

Konkurs,
Przy szkole izraelickitj w ZABŁOCIU 

pod Żywcem jest do obsadzenia posada 
nauczyciela języka polskiego, który musi 
także umieć dokładnie po niemiecku tak 
w piśmie jak i w mowie. Termin zgłosze
n i  się naznaczony n a j d a l e j  d o  f  
M a j a  l»« r . ,  roczna płaca 400 złr. 
Zgłaszający się bez różnicy wyznania, ze- 
ch ą podania zaopatrzone w świadectwa 
nad, siać do podpisanego zarządu gminy. 
Wymaga się także umiejętności rysunków 
i gimnastyki (6-10-1-3)

Zabłocie pod Żywcem w Kwietniu 1873.
Zarząd gminy wyznania izraelskiego.

Lekarz zębów I dentysta magister 
A d o l f  Ł e l i r e r

z Wiednia, ma zaszczyt zawiadomić Sza
nowną Publiczność, że wyrabia bardzo 
piękno sztuczne zęby i całe szczęki tak 
z wulkanitu, jako też ze złota, które bez 
bólu osadza. Podróżni mogą otrzymać ca
łą szczękę w przeciągu 36 godzin. Każdy 
ból zębów zostanie bez wyrwania zęba u- 
śmierzonyin, tudzież plombuje za poręcze
niem, tak złotem, jako też i inną masą 
wypełniającą. Godziny przyjęcia od 9 z ra
na do 5 popołudniu. Dla ubogich od 5 do 
6 po południu. Mieszka przy ulicy Grodz
kiej pod 1. 94 na I. piętrze naprzeciw 
handlu p. Kaczmarskiego. (767-1-3)

Dra Schwaigera
W yciąg  roślin n y
wyleczą za poręczeniem gruntownie na
wet zastarzałe o s ł a b i e n i e  m ę z k i e  
w przeciągu 4 tygodni, wszelkie zaś inne 
choroby płciowe w jaknajkrótszym cza
sie. Flakon po 2 złr. w. a. wraz z opi
sem użycia, listownie wprost przez 
(649-3-6) D r a  Schwaigera

w Wiedniu VII, Schottenfeldgasse 60.

S Z P R Y C  O W A N  I E
r Z K O Ś L I N Y  MATIKOJ
PP. GRIlifAULTnC^ aptekarzvw PARYŻU
Przygotowane z liści drzewa rosnącego w Peru, 

leczy szybko i niechybnie r z e r z ą e z U i  i i a j u -  
l i w r r z y w M z e  i z a s t » r x a ł e .  Apteka Gri- 
mault e t Coinp. dla lekarzy, którzy m ają zwyczaj 
zapisywać balsam kopaiwy, za pomocą kiejowatości 
przygotowuje pigułki z esencyi Matiko i balsamu 
kopaiwy.

Pigułki te ,  nietylko że zawsze skutkują w jak  
najkrótszym czasie, ale nawet nie m ają tyle nie
przyjemnej woni balsam u kopaiwy.

Każdy flakonik opatrzony jes t podpisem C t r l -  
M IR I lI t  e t  t 'O I I i p .  (3 M l - U )

Dostać można w Krakowie w aptece p. Józefa 
Trauczyńskiego pod Koroną w Rynku głównym 
i w aptece pod Gwiazdą, i u p. W. Redyka, — we 
Lwowie w Składzie materyałów aptecznych, w apte
ce p. P io tra  Mikolascha i w aptekach pp. Berlinera 
i Ruckera, — w Brodach w aptece p. Franzosa, — 
w Rzeszowie w aptece p. Schaitera, — w W arsza
wie w Składach materyałów aptecznych pp. Mro
zowskiego, Ferd. Aug. Gallego i Ludwika .Spiessa.

%  K  R  16i szczęki,
najdoskonalej zrobione w całem anstr. - wę- 
gierskiem państwie są przezemnie wynale
zione c. k. wył. uprz. zęby i szczęki, a znaj

duje się obecnie moja 
p r a c o w n i a  w  W i e d n i u ,  

gSsT* Stadt, Adlergasse Nr. 1. ' 
Rozmówić się można zemną od godz. bój 

zrana do 6ej wieczorem. (669-1-4)
Także w Niedziele i święta.

O .  H E K K L ,
właściciel przywileju._________

PAPI ER RI GOL LOT,
musztarda w liściach

i! o  S y n a p i * m ó w ,
przyjętych w szpitalach paryskich, w am bu
lansach i szpitalach wojskowych, w m ary
narce francuskiej i w m arynarce królewskie] 
angielskiej.

Przyjęcia powyższe stanowią rękojm ię do
skonałości PA PIERU  R IG O LL O T , który w 
jednej chwili może być przygotowany. Od
znacza się czystością i łatwością użycia.

W ymagać należy, aby się * _ ^TjTTTi 
na  nim  znajdował podpis ,9

W Paryżu u fabrykanta, rue Vieille du 
Tempie, 26. W Krakowie w aptece J .  T rau
czyńskiego pod Krooną w Rynku głównym; 
we Lwowie w aptece p. M ikolascha; w Po
znaniu w aptece D ra Mankiewicza.__________

isja najwięKSZBj

S  U  <» ■) I'. I l
| odrazu uśmierzający migrenę, ból gło
wy gwałtowny i newralgię, biegunki 

i rżnięcie w żołądku, zwany
Na 260 ciągnień,

między temi 13 głównych wygranych po złr. 300,000,
'l po zlr. 280,000, 2 po 250,00 , 7 po 220,' 00, 8 I 
po 200,000, 5 po 150,000, 2 po 110,000 i jeszcze 
wielką ilość po złr. 100,000, złr. 60,000, złr. 50,000, 
złr. 40,000, złr. 30,000 itd., można grać zapomocą I 
jednego udziału naszego Towarzystwa gry, grupa A. 
między 18 udział biorących po 25 kwartalnych 
w płat po 7 złr.— Ta ulubiona grupa zawiera wszel
kie w Austryi istniejące losy państwowe i pryw at
ne pożyczkowe, których zysk stosownie do kursu 
po zupełnej wpłacie pomiędzy uczestników gotówką j 

rozdzielonym zostanie.
Zaraz przy składaniu

pierwszej kwartalnej ra ty  w kwocie 7 złr., g ra  każdy 
uczestniczący już na najbliższe losowania

Losów Keglevicha
1 Maja. losów salzburskich 5 Maja, losów insbruc- 
kieh 3 Maja, węgierskich losów premiowych 15 Maja, 

losów z lo64 r. 1 Czerwca i t. d. i t. d.

Da następne ciąpienia
p o l e c a m y  n a s z e  t o w a r z y s t w a  g r y  

na 20 brunszwickich losów 
w miesięcznych w płatach po złr. 2,

ciągnienie Igo Maja, główna wygrana 
tal. '20,000; 

na 20 węgierskich losów premiowych po 
zlr. 100

w kwartalnych wpłatach po zlr. 7 ~  i miesięcznych | 
po 6 złr.

Ciągnienie 15 M aja, głóiona wygrana złr. \ 
150,000;

i na 20 losów z r. 1864 po złr. 100
w kwartalnych w płatach po złr. 9 — i miesięcznych 

w płatach  po zlr. 8;
ua 20 losów z r. 1864 po złr. 50

w kwartalnych w płatach  po złr. 5 - i  miesięcznych 
w płatach  po złr. 4.

Ciągnienie Igo Czerwca, gloivna wygrana 
220,000 zlr.

W tych grupach można grac zaraz ' ia'
ni u pierwszej wpłaty na dwadzieścia wltr>ff,coną 
20 udział otrzyma bezzwłocznie .T. tTCj, losów, 
za wygranę przypadającą n a i każdy z y ‘
Po ukończeniu wpłat otrzym a każdy ucz 
oryginalny.

Kwity częściowyclł splot
na pojedyncze losy i dowolnie zestawione grupy lo-1 
sów. w którym razie można grać począwszy od 
złożenia pierwszej wpłaty razem na wszystkie wy
grane sprzedajemy na kwartalne lub miesięczne 
wpłaty pod bardzo korzystnemi warunkam i i w b a r
dzo dobrem zestawieniu. (673-1-5)

Oddział wpłat austr. Banku przemysłowego 
dawniej 

Edward, Fiirst 
w W iedniu, Stefansplatz N r 2.

Z a s t ę p c a  n a  K r a k ó w :  A r o n  
K C ilir n s c li i i t z  w  R y n k u .

^ ^ ^ ^ ^ ^ ( Z a p r z e d r u k n i e p ł a c i j s i ę ) ^ ^ ^ ^ ^ ^

GUARANA v
pp. GRIM AULT etC'.' aptekarzywPAKYZU;

Jeden proszek rozpuszczony w łyżce wody ocu- 
krzonej i zażyty, dostatecznym jes t do uśmierzenia 
natychm iast najsilniejszego b ó l u  g ł o w y  i  m l  
Kr e n y  1 « lo  w y l e c z e n i a  r ż n i ę c i a  z o  
i ą t l k a  I  b i e * u n U l .  Sprzedaje się w pudeł 
kach zawierających dwanaście proszków.

Dla uniknienia fałszerstwa, żądać należy, aby 
każdy proszek był zaopatrzony podpisem G r l ” 
m a n i i  C o m p .  (33-19-28)

Dostać można w Krakowie w aptece p. Jozefa 
Trauczyńskiego pod Koroną w Rynku głównym 
i u p. W. Redyka, — we Lwowie w Składzie m a
teryałów aptecznych i w aptece p. P io tra  Miko- 
łasza, i w aptekach pp. Berlinera i Ruckera, — 
w Brodach w aptece p. Franzosa, — w Rzeszowie 
w aptece j>. Schaitera, — w Warszawie w Składach 
materyałów aptecznych pp. Mrozowskiego, Ferd.

g. Gallego i Ludwika Spiessa.

Fabryka mebli żelaznych
R G I C I I A R D  d  C O H I ' . ,

I ,  larxerpsse 11, w Wiedniu.
I .  f e k l n t f : I., Liebenbergga&se 6. £ .  & k ł a « l : I., Opernring

Iliustrom nc cenniki damo!
(503-14-36)

„ trmssh

Wielki Medal zloty Moskwa 1872.
Ekstrakt mięsny Buschenthala

a fabryk Łukasza Herrera y Obes y C“, Montevideo.
Zwraca się uwagę Publiczności, iż według orzeczenia najzna

komitszych autoryczności n. p. Fresenius Wiesbaden, Fleck  Dresden, 
K letziń sk i Wien, R eichardt Jena, Stockhardt Tharaud, Wunderlich, 
Leipzig, Verigo Odessa, Volker London, Chcirite D irection  Berlin, 
etc. etc. E kstrak t m ięsny Buschenthala jest wybornej jakości. 
E kstrak t mięsny Buschenthala jest oraz n a j t a ń s z y m  ekstraktem 
mięsnym. . (646-4-6)

Główny kkład dla Galicyi
we Lwowie u

O . T .  W i n ę  k i  e r a .

M a g a z y n  P e r f u m  w  P a r y ż u ,
9, NA ULICY DE LA FALK, 9.

W K r a k o w i e  u p. Józefa Trauczyńskiego, — 
w pierwszych Składach perfum i wy twoi ow oa 

letowycb. (22-69-78)

Ortopedyczny
wkład leczniczy 

w Wiring, poi Wiedniem,
Stiftgasse N r. 3 .

Zarządca tego instytutu mieszka w za
kładzie i prowadzi ogóiuy kierunek. Lekar
skie opatrywanie przez, zarządcę instytutu 
dotyczy skrzywień i zeszpeceń ciała, zrośnięć 
i zapaleń kości i stawów, skróceń, zeszty
wnień ścięgien, niknieńie i porażenie ruięśni. 
Rodzinie chorych zostawia się do woli wy
bór lekarzy konsultacyjnych.— Staranne pie
lęgnowanie i w ikt osób_ oddanych do zakła
du, tak  we wspólnych jakoteż i oddzielnych 
pokojach. — Ćwiczenia, gimnastyczne, nau
ka um iejętności, języków, muzyka. Bliż
sze objaśnienia, konsultacye, program y i 
przyjęcie w zakładzie (od godz. 3 5).

l i r .  v .  W e i l ,
(488-4-5) ces. radca i dyrektor.

U p o w a ż n io n y  Majster Kominiarski 
' t y /  przez Władze miejscowe do pro
wadzenia samodzielnego, ma zaszczyt 
zawiadomić niniejszem Szan.Publiczność; 
iż przyjmuje roboty tak miejscowe jak 
i zamiejscowe po najnmiarkowańszej ce
nie według ugody. O łaskawe względy 
upraszam.—  Kraków 9 Kwietnia 1873. 

Marcin Wołoszyński,
kocasyouowany m ajster, Nr. 46, Dziel. V III, 

(637-2-5) ulica P i e k a r s k a .

Medal Towarzyst. nauk przemysłowych w Paryżu,

Precz ze siwizną.
M E L A N O G B N E
wyborna farba do włosów 

P. DICQUEMAUE w PARYŻU 
i ROUEN.

W j c i l i i ć j  c h w i l i  zmienia siwe 
włosy na głowie i na  brodzie na k o -  

jG ' l o r  n a t u r a l n y  bez nicbezpieczeń- 
stwa dla ciała. F a rb a  ta  bez wonna J r w t  

B h i i t c r r . i i i c j K j j j  »< l i i M / a - l k i c l i  p r e -  
p a r a t ó w ' I c k o  r o i l x a j u  i l o l ą d  u ż y 
w a n y c h .  Fabryka w R o u e n ,  P lac  Hotel 
de Ville, 47.

W  Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego pod 
Koroną w Rynku gł., we Lwowie w m agazynie p. 
R. Schwartza i u  p. L. Janow skiego, i w głó
wnych składach perfum. (13-38-52)

;0!C0!,

17 lat powodzenia we Francyi; 27 medali.

Mastyx czyli Kit p. Lhomme-Lefort.
Jedyny, jak i przyjętym został na wystawie powsze
chnej w r. 1867, uznany za najlepszy przez wszyst

kich ogrodników we Francyi
i l u  s z e x e j i i e n i a  d r z e w  n a  x i -  
i n n o  i d o  z a g a j a n i a  r a n  n a  
d r z e w a c h  i  n a  w s z e l k i c h  

k r z e w a c h .
Do zastosowania go dostateczny jest nóż lub łopatka.

Fabryka rue de Paris, Nr. 162, Belleville Paris,— 
w Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego, — we Lwo
wie w aptece p. Mikolascha, — w Poznaniu w aptece 
Dra Mankiewicza. (496-5-6)

O wpływie

Wody anaterynowej do ust
Dra #1. € p . P o p p a ?  ces. k. nadwornego dentysty

w Wiedniu,
Stadt, Bognergasse Nr. 2,

n a  organiczne utwory ust.

W licznie uczęszczającem zdrojowisku leczniczym

S z c z a w n i c y
I rozpocznie się pora zdrojowa z dniem 20 Maja. Zamówienia na mieszkania 
I i wody miuerąlue z 7 zdrojów należy adresować do Zarządu Zakładu zdrojo
wego w Szczawnicy.—  Komunikacya Zakładu ze staeyami kolei żelaznej w 
Krakowie i Bochni ułatwioną jest trzykrotnie dziennie kursującym c. k. wozem 
pocztowym.—  Pisma o zdrojowisku, przesyłają się bezpłatnie. (581.8-10.)

JU Z

1. Szczególnem jest działanie wody anaterynowej do ust nie tylko na  powstające ale także na 
utworzone niezwykle osadzenie się nieczystej, zgrubniałej i stwardniałej m ateryi około zęba, która

znaną jes t pod mianem osad zębowy. W pierwszym wypadku woda anaterynow a w drodze chemicznej 
przeciwdziała — ,, ...l n i n  ^.„nrim wnś wvna.tku nowoli osłabia właściwy środek
spajający osadu

zaczynającemu się stwardnieniu, w drugim  zaś wypadku powoli osłabia właściwy środek 
u,-u..u zębowego tj. kwas, aż nareszcie zupełnie uwalnia ząb od tej powłoki zjadliwej.

Również posiada woda anaterynowa do ust rozsadzający przymiot na wszelkie nieczystości, które
się na zębach zbierać zaczynają.

2. Nadzwyczaj dobroczynny wpływ wywiera woda anaterynow a do ust na błonę śluzową ust 
podniebienia, której niezwykłe przez niemiły wyziew  okazujące się wydzielmy neutralizuje, poprawia, 

ostatnie rozcieńcza i z wydzielonej niezwykłości uwalnia.
°) Szczegółowy wpływ okazuje ivoda anaterynowa do ust na  neiwy zęoow, gdy z łagodzi zbolałe 

nerwu które su często powodem najokropniejszych bólów zębów i tym sposobem usuwa ból zębów. _
' 4  Przez swe zachowawczó-balsamiczne części składowe ściąga i wzmacnia naczynia krwiste 

dziąseł zębowych, dodaje sil opadniętyni osadom zębów i tychże nerwom , przywraca im naturalną 
giętkość i sprawia, że czerwony płyn w swych kanalikach utrzym ują, co jest komecznem do rośuięcia

zębów i • gwe zachowawcze przymioty vjoda anaterynowa do ust wzmacnia także dziąsła, ściąga
je  silniej' około dziąseł i  tym sposobem sprawia silniejsze osadzenie częs o ju z  ehwierutających się zębów.

!Nn składzie i
w K r a k o w i e :  ma p. W. Redyk apt, W  B a r a n k i e m p  Siedlecki apt., p 

Górecki, p. J. John, p. Wilhelm Fenz w Rynku głównym, p. Z. Fmnłuch. p. E r- 
nest Słockmar apt., p. Dr. apt. 8 awicz&iofskd, p• • rauczynslci apt. „pod Koroną**
w Rynku głównym i p. M. Dworski, róg ul. Linckiej, dom Księcia Jabłonowskiego, 

we L w o w i e :  ma D r .  chemii p. Tytus Zarzycki, p. Mikolasch apt., p. A. Ber 
liner apt., p. Ehrenberger apt., Fr. Klein  wdowa, p. Bonif. Stiller, p. Z. Rucker 
i p. J. Piepes, aptekarz.

W Bełzie p. H rym ak, — w Biały p. Józef Knaus l p. E. Jfeler apt., — w Bielsku p. Stańko 
apt., — w Bóbrce p. J . Zarnitz apt., — w Bochni p- I r .  Reiss apt., — w Brodach p. Griinspan apt., 
M. S. Franzos kup., — w Brzeżanach p. Zmiukowski apt., w lluczaczu p. C. Lewicki, — w Chrza
nowie p. B. Sporysz apt., — w Dolinie p. Traunfallner apt,, w Dobromilu p. A. Grotowski apt., 
w Drohobyczu p. Dobrzański, — w Dydowie p. M. Kornecki, w Frysztaku p. Nowakiowicz,— w Grży 
bowie p. Muszyński, — w Jaworowie p. L. Lachowicz apt., — w Jarosław iu p. Bogusz apt., — w Ja - 
zlowcu p. Twardowski, — w Krynicy p. M. N itrib itt apt., N^ ^ t ^ lsl)a®h U  M. Konicki, -  w M o- 
nasterzyskach p Żarski, — w Nowym Targu p. Laur, w Nowym Łączu n. Kosterkiewiczowa wdowa, 
r S t o a n m  w Ostrawie p. C. W eber a p L -  w P«ew orsku  p Sw italsŁ  apt., -  w Przemyślu p. 
Gaideczka i Syn, p. Maelialski i p. Kozłowski, — w Badowcach p. K. Teichm ann, — w Rozwadowie
„ G a b r i e l  -  w EŻeszowie p. J . Scheiter i Syn i P- Kalinowski, -  w Samborze p. Kriegseisen aI Ried? apt., -  w Sanoku fi. Jąklicz, p. RoR Bartli . i
D. N ussenblatt i Spółka, - w U  • ^ .K a rm in , w Three ji. A. C zem iańskt'—*łP War

w lo czo w io  p -i p. Rotesch, -  w Żółkwi p. Nahlik, -  w Nowym bączii p. L u a iau .

H u r  z  la n e g o  I k u te g o  ż e l a z a  1 r u r  
g l in ia n y c h , tu d z ie ż  c z ę ś c i  s p a j a j ą c y  c l i
posiada zawsze wielki skład pod firmą: C Ó n tin e n ta i-  
A c tie n - fn c s e lls c lia t t  t u r  W a s s e r -  u n d  &Jas- 
A n ta g e n  w  1S e r  l i n i e ,  l* r in z e n s t r a s s e  51, 
w  TN r o c ł a w iu  Altbiisseistrasse N p. 1 2 ,  w  k r a c i l  
Radetzky Strasse N p. i .  (648-5-6)

MŁOCARH

/ ' F ż

Stała Wystawa maszyn i Warsztat naprawy. 1 m Mayfani. & t o.,

ręczne, do ruchu koniami lub wolami, k iera
towe, wodą i parą począwczy od 120 zlr. w. a. 
oplatuie we W iedniu. Prospektu i ryciny na 
żądanie opłatnie i darmo. (554-3-18)

Poszukują się ajentów. 

Fabryka machin w F r a n k f u r c i e  n. M.

ussHpf

■NgSff"- Y ;:

J. WICHURA
we L w o w i e ,  przy ulicy G r ó d e c k i e j  pod L. 22 nową

dostarcza
i r  w szelk ie m aszyny roln icze -w®

słynnego wyrobu 
CLAYTONA i SHUTTLEWORTHA

Mianowicie zwraca szczególnie uwagę P. T. PP- gospodarzy na nowo wprowadzoną oryginalną żniwiarkę am eiykańską

9? . l o l i i i s i u i m G

M ą i » i e i e  N t e n i R i e r g
przy Schian pod Pragą.

l Bo r a  k ą p ie lo w a  r o z |io c z y n a  s ię  |  y ia f a .
Zakład posiada k ą | i i e l e  ż e l a z i s t e  i i n u l n w e  i \ w -

konstrukcyi nader pojcdyriczej

rszyny

( A m e r y k a ) .

I

która zaopatrzona w koziołek i samodzielny przyrząd do odkładania, z cięciem dotąd mijszerszem b‘> ^  }at Wy transport po w ązkich droi
i trwałej, dla tutejszych stosunków  najodpowiedniejszą się okazała -  Jako dalsze zalety tej m a s z y n y  stanowią . . j  l
gach, dowolne oznaczenie odkładu i wielkości m  o
zapomocą tej samej siły pociągowej większa
do pociągu wołami lub końmi pracuje ona równie u o w «  no ...........  -  ■--- • ■ —~ e-o.  -. 'mn,i.,Pnie
w stojącem jak i w wylęgiem zbożu, a w doskanały zaopatrzona przyrząd do odkładania umożliwia 1
w rząd jeden zaprzężonymi — i na oryginalną . . . .    ŁŁ

x ł o ż o n ą  l i o s a r k o - z n l w i a r k ę  „ K iik ę y a * /
z samodzielnym przyrządem do odkładania wyrobu A. m i le r  C l e  w  Akron, państw ie  

Maszyna ta  jest z po 
czej konstrukcyi, jakoteż doskonal
jakąkolwiek trudność. Maszynę tę  . . .  . . . .  — — — — _ . —- - j— ■■ j - .
od pierwszej głównie się różni tern , że posiada osadę drewnianą, gdzie przeciwnie wyrób z Akron m a osauę 
dania nader pojedynczy; przez co się ciągłej wibracyi podczas roboty zapobiega.

W aga jej jest jako żniwiarki 790 funtów wied.
„ „ kosiarki 490 n , .

Teraźniejsza cena składanej maszyny .,Bukeya“, z powodu bezpośredniego transportu z Ameryki i z a m ó w ie n ia  wię szej par j i  u wj na
Miller, z 4-m a nożami na miejscu we Lwowie Ł. 54, — przy późniejszem zamówieniu jak  z końcem Kwietnia cena ta n . i 

Oprócz tego utrzymuje powyższa firma wszystkie inne systemy, jako to : Żniwiarkę Samuelsona „Royal" nowego system 
poprawną żniwiarkę Howarda In ternational, k tó ra  ostatnia w Anglii z pomiędzy 20 systemów żniwiarek w r. l o t  i  pierwszą otizy a
W ooda żniwiarkę i kosiarkę do zielonej paszy i rzepaku, kosiarkę Samuelsona itp.

Oryginalną żniw iarkę J o lin ste n a  prowadzi dla AiiMrj i lir ma C layton I S c liu ttlew o rtli,

j .  A l1 ą r y  teraz przyn ajm n iej 6 sztu h  żniwiarek otrzym a «lc» z ło żen ia  m ontera b ezp ła tn ie .
Cenniki na żądanie franco i gratis. (bb7-l-b)

bonią Ż ętycę. Leczenie tamże 
cycli na piersi, bladaczkfcl w

lazcy A.

Ceres,
grodę.

syi

dla Galicyi i,R o -

naclaje się dla cierpią- 
niedokiewności, dla powra

cających do zdrowia, dla osób zolzowatycb, krzvwicznvcb 
(racbitycznyclO, cierpiących na gnilec Cskorbut), dla ner
wowych i osłabionych, następnie na różne słabości kobiece.

Wspaniało położenie, prześliczne ogrody, elegancki i wygodny hotel 
z bardzo uczciwą i tanią usługą, czytelnia z krajowenii i zagranicznenii 
dziennikami, stizelnica salonowa, koncertu, zebrania dla zabawy, wy
cieczki wiejskiej, niemniej wygodne połączenie z bliską stolicą kraju 
Pragą, polecają k ip ie le  S te rn b e rg  jako przyjemny pobyt w lecie.

Od i do blisuicj stacji kolei Mrakau — kolei Buschtielu adzkiej — 
są za popi/.edniem zawiadomieniem karetki do jazdy zawsze gotowe; 
z miasteczkiem Sdtlau istnieje połączenie omnibusem. 658 (3 3).

Biiższej^wiadomością udziela najchętniej lekarz kąpielowy med. i chir. 
D l ’* SA O III i i ,  zamówienia zas na mieszkania i wikt przyjmuje re
staurator A l o j z y  F r i t  sell. IB  W 1 8  U

Czcionkami Drukarni Leona Paszkowskiego. Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łakociński.


